Cena pojedyńczego numeru 10 groszy 


W eksped. miesięcznie 79 gr. s odnosze- 
Przedpłata: niem przez pocztę 21 gr. więcej. W wy- 
padkach nieprzewidzianych, przy wstrzymaniu przedsiębiorstwa, 
złożenia pracy, przerw komunikacji, abonent niema prawa 
żądać pozaterminowych dóstarczeń gazety, lub'swrotu ceny abona< 
mentu. Za dział ogłoszeniowy Redakcja nie odpowiada. Redaktor 
przyjmuje od 10—12. Nadesłanych a nie zamówionych rękopisów Re- 
dakoja nie zwraca i nie honoruje, Redakcja i administracja ul, Mickle- 
wicza 1. Telefon 80. Konto czekowe P.K. O. Poznań -204,262. 


Sumiennem wykonywaniem obowiąsków, 
budujemy silną Ojczywnę! 


NR. 136 5 


Przemówienie 
Marszałka Piłsudskiego 
z 1920r. 


wykładnią ideową obozu 
państwowego 


W dniu Święta Niepodległości słu- 


mex 
Wąbrzeźno, Kowalewo, Golub, sobota dnia 17 listopada 1934r. 


Ambasador Rzeszy 
złożył P. Prezydentowi listy 
uwierzyteiniające 


Warszawa. P. Prezydent R. P. 


chącze audycyj radjowych przeży- |przyjął na uroczystej audjencji no- 


wali podniosły moment. Oto Polskie womianowanego pierwszego p. 
Radjo miało doskonały: pomysł przy- dora Rzeszy niemieckiej przy rządzie |P. 


pomnienia społeczeństwu słów, wy- 
głoszonych dnia 11 stycznia 1920 roku 
przez Naczelnika Państwa i Naczel- 
nego Wodza. Wygłosił je podówczas 
Józef Piłsudski w Lublinie z racji 
uroczystości uniwersyteckich. 

Słowa te wypowiedziane przed 
niemal 15-tu laty, wtedy, kiedy je- 
szcze nie ścichł szczęk oręża, kiedy 
armję polską czekały jeszcze ciężkie 


„. doznania walk o granice, zakończo- 


nych walnem zwycięstwem — słowa 
te dziś brzmią jakby rewelacja. Do- 
wodzą one bowiem owej genjalnej 
intuicji Wielkiego Budowniczego Pol- 
ski, owego niezwykłego daru prze- 
widywania przyszłości, jaki stanowi 
o genjuszu Wodza Narodu. W sło- 
wach tych bowiem, które Józef Pił- 
sudski wypowiedział w styczniu 1920 
roku, mieści się wszystko, co potem 
w ciągu 14-tu lat stało się w Polsce, 
jest w nich już zapowiedź i maja 
1926 roku i ukrócenia swawoli par- 
tyjnej we wrześniu 1950 roku, jest 
w nich zapowiedź stworzenia wiel- 
kiego obozu państwowego po rozgro- 
mieniu oligarchji sejmowładczej i 
jest zapowiedź kierunku naszej po- 
lityki zagranicznej, wyzwolonego 
małości i małostkowości 


asa- 


polskim p. von Moltke. W- czasie tej 
adjencji ambasador von Moltke wrę= 
czył P. Prezydentowi listy uwierzy- 
telniające. 


Ambasador von Moltke udał się 
na Zamek samochodem P. Prezyden- 
ta-w- otoczeniu oddziału szwoleżerów. 
Prezydent przyjął ambasadora 
Rzeszy w towarzystwie p. min. Bec- 
ka oraz członków swego domu cy- 
wilnego i wojskowego. 


Ambasador Lipski u kanclerza 


Berlin. Kanclerz Hitler przyjął 
ma uroczystej audjencji nowomiano- 
wanego ambasadora R. P., Lipskiego 
który złożył listy uwierzytelniające 
go w nowym charakterze. przy kan- 
clerzu i wodzu Rzeszy. Kanclerz 


Adolf Hitler wygłosił do. ambasa- 


dora Lipskiego przemówienie, w któ-| ' 


rem dał wyraz pragnieniu, by sto- 
sumki polsko . niemieckie układały 
się nadal na zasadach dobrego są- 
NORA 


Z Rady Ministrów 


Warszawa. Rada Ministrów na 
posiedzeniu w dniu 13 bm. uchwaliła 
rozporządzenie o organizacji w za- 
kresie działania okręgowych władz 
celnych drugiej instancji. Na pod- 
stawie uchwalonego przez Radę Mi. 
nistrów rozporządzenia okręgowemi 


2| władzami ceknemi: drugiej instancji 
pogrobow- |ga dyrekcje ceł, a mianowicie 


ców „ugody“, uważających wskrze-|vekcja Ceł we Lwowie na obszar wó- 
szone państwo wciąż jeszcze Za „Kll-| jewództwa lwowskiego, stanisławow 


enta“ możnych „protektorów“. 


skiego, tarnopolskiego, wołyńskiego 


Cóż bowiem wtedy Józef Piłsud- oraz krakows iego z. wyjątkiem po- 


ski powiedział społeczeństwu? 


— Jednem z przekleństw — rzekł żywieckiego: Dyrekcja. Ceł w 
z Prze: | głowicach 


— naszego życia, jednem 


i 
. 4 LA 
na obszar województwa 


wiatów chrzanowskiego, bialskie, 


kleństw naszego budownictwa państwo- śląskiego oraz powiatów częstochów- 


wego jest to, żeśmy się podzielili na skiego, zawierciańskiego i 


kilka rodzajów Polaków. Polaków 
przyzwyczajonych do życia według ob- 
cych szablonów, według obcych, na- 


będziń- 


skiego, z województwa kieleckiego 
oraz powiatów chrzanowskiego, bial- 
skiego i żywieckiego z województwa 
krakowskiego; Dyrekcja Ceł w: Poz. 
naniu na obszar województwa po- 
morskiego i poznańskiego oraz po- 
wiatów wieluńskiego z województwa 
łódzkiego; Dyrekcja Ceł w Warsza- 
wie na obszar miasta stołecznego 
Warszawy oraz województw wileń- 
skiego, nowogrodzkiego,  białostoc- 
kiego, poleskiego, lubelskiego, war- 
szawskiego, łódzkiego z wyjątkiem 
powiatów wieluńskiego oraz woje- 
wództwa kieleckiego z wyjątkiem 
powiatów częstochowskiego, zawier- 
|ciańskiego i będzińskiego; Dyrekcja 
;Ceł w Gdańsku na obszar W. M. Gdań- 


Dzisiejszy numer zawiera 6 _ strot; gazety arkusz powieściowy i „Nasz przyjaciel*. Razem 10 stron. 


? Rok XV 


ska, W dalszym ciągu rozporządze- 
nia ustala podział dyrekcyj na wy- 
działy oraz kompetencje poszczegól. 
nych wydziałów. 
RGB a EDYTORA TE O ZZA ZBIACKAI 
12 TYSIĘCY ZABITYCH. 
Assumption. Według oficjal- 
nych komunikatów, wojska para- 
gwajskie zadały ciężką klęskę woj. 
skom boliwijskim w północnej części 
prowincji Chaco. Straty armji boli- 
wijskiej wynoszą 12.000 żołnierzy, w 
zabitych, rannych i wziętych do nie- 
woli. Armja paragwajska po od- 
parciu niezwykle silnego ataku od- 
działów boliwijskich zajęła nową li. 
nję obrony, ponosząc niewielkie 
straty. 


REGULAMIN WYBORCZY 
DO WYDZIAŁÓW POWIATOWYCH 
Warszawa. W Dzienniku Urzę- 
dowym ukazało się rozporządzenie , 
Ministra Spraw Wewnętrznych w 
sprawie regulaminu wyborczego do 
wydziałów powiatowych i regulami- 
nu wyborczego sołtyców i podsołty- 
sów, w województwach krakowskiem, 
lwowskiem, stanisławowskiem, tar: 
nopolskiem, pomorskiem i poznań- 


skiem. 


147--LETNI KSIĄŻE KRWI 
Algier. Sidi Lahbib ben Maati, 
potomek królewskiej rodziny Alaui- 
tów, który zmarł niedawno w oazie 
Gueruane, w pobliżu Midelt, liczył 
147 lat. 


WYLEW RZEK. 


Białogród. Na terenie bana. 
tu wrbaskiego wyłały rzeki Bosna, 
Wrbas i Sana, zalewając znaczne te- 
reny, Stan wody na rzece Bosna pod. 
niósł się o 4 metry, Poziom wód pod- 
nosi się o przeciętnie 12 do 14 em. na 
godzinę na rzece Sanie. Bardzo po- 
ważną sytuacja jest w Banialuce, 
gdzie w nocy woda zerwała duży 
most pontonowy. 


KERSTEN RACE AWK KUPA ARKONA E A ERA Anna L LL 0 CIA AT GT LPD PBI DEE, „a Jad E ATA KOT a 


rzuconych sposobów życia i metod po: |dobrze czuli się „nakręcacze kon- 


stępowania... 
Diagnoza ta trafiała w sedno rze- 


czy i biezowała owo życie publiczne, |80. 


jakie przed majem 1926 roku starała 
się ukształtować w Polsce garść lu- 
dzi, przyzwyczajonych do- „obcych 
szablonów“ i gatunkujących: Pola- 
ków „na kilka rodzajów“. Pamię. 
tamy wszak te czasy, kiedy każdy z 
przywódców partyjnych miał przed 
oczyma „ideał* Polski, ukształtowa. 
nej wedle barwy partyjnej, to „czer- 
wonej* to „białej“, to „zielonej“, to 
„czarnej . Pamiętamy ów krzykli- 
wy i namiętny wyścig do mety wła- 
dzy wszystkich tych nie kilku a kil- 
kunastu ,„ rodzajów Polaków“, owe 
koszmarne przetargi i kompromisy, 
ową deprawację życia publi 
to skłębione i żądzą dygnitarstw dy- 
szące Środowisko, w którem tak 


cznego, |proroczem widzeniu nie wi 


a |junktur* politycznych, od Korfante- materjalną, bazę 
gi i Witosa po Stanisława Grabskie- |kryżysu gospodarczego, 
© kiej polityki zagranicznej, 


Już w stycznia 1920 roku Józef 
Piłsudski przewidział te orgje, gdy 
zwracał się do społeczeństwa ze sło- 
wami: 

— Uderzmy się w piersi! Czy 
mamy dość wewnętrznej siły? Czy ma- 
my dość tej potęgi duszy? Czy mamy 


działań, mających stworzyć zarówno 
do przetrzymania 


któraby 
wyzwoliła nas z „kompleksu małej 
wartości, z roli „klienta“, człapią- 
| cego bezkrytycznie za każdym „pro- 
| tektorem*. 

Już w styczniu 1920 Józef Piłsudski 
uświadamiał sobie w całej pełni ko- 
nieczność konsolidacji 


jak też i ta-; 


zrozumiał, że swoboda to nie jest ka- 
prys, że swoboda musi jednoczyć, mu- 
si łączyć, musi rękę sąsiadom i prze- 
ciwnikom podawać, musi umieć godzić 
sprzeczności, a nietylko przy swojem 
się upierać. 

Oto wykładnia ideowa, którą w 
szereg lat potem podejmie i zreali. 
zuje w czynie obóz państwowy. 
miejsce ludzi, niezdolnych do „ofia- 


wewnętrznej !ry ze swoich przekonań“, w miejsce 


dość tej potęgi materjalnej, aby wy-|w Polsee i stabilizacji rządu silnego |fetyszyzmu „swobody“, pojmowanej 


trzymać jeszcze te próby, które nas 
czekują? Prżed Polską stoi wielkie 
pyłańie: czy ma być państwem równo- 
rzędnem z wielkiemi połęgami świata, 
czy ma być państwem małem, potrze- 

bującem opieki możnych.» 
Czyż w tych słowach jakby w 
imy za- 


powiedzi przerwania niesamowitego 


[widowiska przedmajowych czasów i 


i mającego wyraźną fizjognomję ide- 
ową. 

— ldżie — tłumaczył wtedy spo- 

łeczeństwu — o ofiarę ciężką, idzie o 

ofiarę robioną dla siły całego narodu, 

idzie o ofiarę i umiejętność robienia 


jako prawo do swawoli i warcholenia 
— powstaje obóz twórczej pracy pań 
stwowej, obóz ponadpartyjny, a 
twardo przeciwstawiający się wskrze 
szaniu w wolnej Polsce przywar sta- 
roszląchetczyzny, rozbujałego, indy- 


wzajemnych ustępstw, idzie o ofiarę |widualizmu, jako „źrenicę wolności”, 


z tego, co ludziom być może i jest naj- 
droższe, o ofiarę ze swoich przekonań 
i poglądów. Idzie o to, aby kraj nasz 


traktującego — swobodę hamowania 
władzy w jej żmudnej drodze do 
mocarstwowej Polski, 


STR. 2 


Skróty 


Z KRAJU. 


+ W Warszawie zmarł śp. generał Jerzy 
Dobrodzicki, dowódca Okr. Korpusu nr. Il. — 
Lublin. 

+ Bezrobocie w kraju wzrosło w ciągu o- 
statniego tygodnia o 5.225 osób. 

+ P. Minister Kościałkowski odznaczony 
został Wielkim Krzyżem Orderu Leopolda II. 
Wręczenia krzyża dokonał poseł belgijski wice- 
hrabia Davignou. 

+ W Przemyślu został stracony strzelec 
podhalański Stanisław Sodka za zbrodnię de- 
zercji i dwukrotnego zabójstwa. 

+ Ministerstwo Oświaty postanowiło, że 
ferje zimowe w szkołach powszechnych i śred- 
nich trwać będą od 22 grudnia do 15 stycznia. 

+ W Bydgoszczy popełnił w oryginalny 
sposób samobójstwo podoficer Franciszek Mi- 
kołajczyk, wysadzając się za pomocą dynami- 
tu w powietrze. 

+ Nadchodzącej niedzieli odbędłie się o- 
twarcie linji kolejowej Płock—Sierpc. 

+ Do Gdyni przybył minister Rolnictwa 
Poniatowski, i 


Z ZAGRANICY. 

+ Papież na dłuższej audjencji przyjął 
królowę — wdowę belgijską — Elżbietę. 

+ Wielka mgia nad Anglją i Szkocją spo- 
wodowała cały szereg katastrof koniamkacyj] 
nych; 4 osoby zginęły — kiika odniosło rany. 

+ Gen. Garcia pfzywódca SEARA 
meksykańskich został zastrzelony przez wojska 
rządowe, 

+ Wysłane ma wyszukanie uniesionych | 
przez wichry statków japońskich 3 hydropiany 
zaginęły wraz z 11 ludźmi załogi, 

+ Nad południową częścią Filipin prze- 
szedł olbrzymi tajfun, 20 tysięcy osób zostało 
bez dachu nad głową. 


ZATWIERDZENIE FUNDACJI 
IM. HR. JAKÓBA POTOCKIEGO. 

Warszawa. Decyzją z dnia 
30-go października 1934 r. p. minister 
opieki społ. zatwierdzii fundację pod 
nazwą „t undacja im. Jakóba hr. Po- 
tóckiego.' Fundacja została powoła- 
na do życia przez jakóba Ksawerego 
Aleksandra t'otockiego, zmarłego dn. 
28 września 1954 r., który w testa- 
mencie publicznym z dn. 22 września 
1934 r. cały swój majątek przezna- 
czył na utworzenie instytucji, *której 
celem w myśl statutu, dołączonego do 
testamentu, zatwierdzonego przez p. 
ministra opieki społ. łącznie z za-| 
twierdzeniem fundacji jest niesienie 
cierpiącej ludzkości pomocy przez 
popieranie rozwoju skutecznej wal- 
ki z chorobami ze szczególnem u- 
względnieniem gruźlicy i mowotwo- 


Feljeton radjowy $ 


Uwaga kilometr 32 


Duża ośmiocylindrowa maszyna 
mknęia prawie bez szmeru po ideal- 
biegnącej wzdiuż skalistego połud- 
nie równej wyasłaltowanej szosie 
niowego wybrzeża francuskiego. Noc 
byla bezksiężycowa, lecz duże ref- 
lektory maszyny jaskrawymi snopa- 
mi świateł wrzynały się w ciemność, 
ślizgając się to po groznych wysie- 
kach skalnych między któremi ; 


|1mnM2->-->>-foa.._„, 


„się droga, to kładty się miękko na 
lśniącym asłalcie, biegnąc niestru- 
dzenie przed maszyną — jak dwa 
ogary — ciągle czujne, zawsze goto- 
we pana swego ostrzec czy to przed 
nagią jakąś przeszkodą, czy 
maszyną jadącą naprzeciw. 

Pochylony mad kierownicą sie- 
dział młody człowiek śledząc : 


inną 


szlak oświetlony reflektorami. Znał 
widocznie drogę doskonale, gdyż nie 
zwalniając tempa maszyny brał le- 
dwo dostrzegalnym ruchem kierow- 
nicy najbardziej nawet ostre zakrę- 
ty. Tuż koło niego siedziała młoda 
kobieta, oczy jednak nie zachwycały 
się niesamowitym wprost widokiem 
groźnych szczelin skalnych, ukazu- 
jących się co chwila w  potokach 
świateł reflektorów — lecz z pewnym 


rów złośliwych. Cel ten realizowany 
będzie w myśl zasad szczegółowo po- 
danych w akcie i statucie fundacyj- 
nym. 


NIEUCHWYTNY MACZUGA 


Od dłuższego czasu władze pro- 
wadzą pościg za nieuchwytnym ban. 
dytą Maczugą, który wraz z towarzy- 
szami grasuje na terenie powiatów 
środkowo — małopolskich a ostatnio 
również i w pow. przeworskim. 

Onegdaj wieczorem policjanci 
natknęii się na niebezpiecznego ban- 
dytę w chwili, gdy z jednym z towa- 
rzyszów szedi w stronę krzeworska. 
Wywiązafa się strzelanina, w czasie 
ktorej towarzysz Maczugi, Kołodziej 
zostai zabity. Maczuga zbiegł. Gdy 
znalazi się przed domem swej przy- 
jacioiki w miejscowości Kozbocze 
oczekiwała go juz tam policja, ktora 
urządziła na mego zasadzkę. Bandy- 
ta jednak spostrzegł zdaleka niebez- 
pieczeństwo i ostrzeliwując się znik. 
nął w ciemnościach. 


POŁOŻYLI KAMIEŃ NA SZYNY. 


Starogard. W dniu 13 bm. na 
linji kolejowej leczew—Chojnice po- 
między stacjami Pińczyn—Zblewo na 
krótko przed przejazdem pociągu po- 
śpiesznego Nr. 967 nieznani sprawcy 
podłożyli ma tor kolejowy kamień 
wagi około 70 kg, Pociąg pośpieszny 
nr. 967, przejeżdżający pomiędzy te- 
mi stacjami o godz. 17.45 przejechał 
bez wypadku. W Chojnicach stwier- 
dzono jednak, że uszkodzony został 
popielnik przy parowozie. W czasie 
przeprowadzonych pod Pinczynem 
dochodzeń ustalono, że również u- 
szkodzone zostały kłady i śruby 
toru kolejowego. lej ustalono, że 
kamień wyrzucony został po przej- 
ściu parowozu pomiędzy kołami wa- 
gonów poza tor kolejowy. Szczęśli. 
wym zbiegiem okoliczności ten łobu- 
zerski wybryk nie pociągnął za sobą 
katastrofy i nie spowodował przerwy 
wi ruchu. Policja prowadzi energicz- 


ne dochodzenia, 
STATEK ZATONĄŁ Z 60 LUDŹMI. 


Tokio. Parowiec japoński „Ei- 
ryn Maru“ o pojemności 3500 ton, po- 
siadający na pokładzie 60 ludzi za- 
logi zatonął na morzu Japońskiem. 


93 GÓRNIKÓW. POLSKICH ZWOL- 
NIONYCH W KOPALNI „COM- 
MENTRY.* 


Zarząd kopalni „Commentry* 
zwolnił w ostatnich dniach 93 górni- 
ków Polaków. Konsulat polski w Ly- 
onie zwrocił się do zarządu kopalni 


| 
l 


I 
żalem jakby skruchą spoczywały na 
chmurnej twarzy towarzysza. 


się w bolesnym skurczu wreszcie 
wydarła się z nich żałosna skarga: 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


NR. 136 2 


Obligacje 6 proe. Pożyczki Naredowej 


NIE MOGĄ SŁUŻYĆ JAKO WYMIA NA DOTYCHCZASOWYCH 
ZABEZPIECZEŃ 


Celem umożliwienia deponentom 
zmiany sum gotówkowych ziożonych 
tytułem kaucji i wadjów na obligacje 
b proc. Pożyczki Narodowej, Diaro- 
stwo Grodzkie Łódzkie podaje do 


wiadomości treść poniższego okólnika | 


Ministerstwa Skarbu: 

W razie trwania umowy obligacje 
6 proc. Pożyczki Narodowej nie mogą 
służyć jako wymiana dotychczaso- 
wych zabezpieczeń złożonych w in- 


PO OR WYS i: 
TERMINY 
PŁATNOŚCI PODATKÓW. 


Ogłoszone świeżo przepisy wykonawcze 0 


płatności różnych rodzai podatków: 


Podatek gruntowy. 
L rata — do dnia 30 kwietnia 
IL rata — do dnia 30 listopada, 


Podatek od nieruchomości w gminach miejskich 
oraz od niektórych budynków w gminach 
wiejskich 

I, rata — do dnia 30 kwietnia 
Il. rata — do dnia 31 lipca 
IIL, rata — do dnia 31 października 
IV. rata — do dnia 31 stycznia nasiępnego 
roku. 
Podatek od lokali. 
I rata — do dnia 30 kwietnia 
IL rata — do dnia 31 lipca 
IIL rata — do dnia 31 października 
IV. rata — do dnia 31 stycznia następnego 
roku. i 
Podatek od placów budowlanych 
L rata — do dnia 30 kwietnia 
IL rata — do dnia 31 lipca 
IIT. rata — do dnia 31 października 
IV. rata — do dnią 31 stycznia następnego 
roku, 
Podatek przemysłowy od obrotu. 
a) podatek ten ma być zapłacony do dnia 
31-go maja; 
b) zaliczki kwartalne na poczet podatku 
przemysłowego od obrotu mają być zapłacone: 
za I, kwartał — do dnia 15 czerwca 
za II. kwartał — do dnia 15 sierpnia 
za III kwartał — do dnia 15 października 
za IV. kwartał — do 15 lutego nast, roku. 


Podatek dochodowy 
A, O ile chodzi o dział I. to: 


a) podatek ten ma być zapłacony do dnia | 


15 września; 
b) przedpłaty podatku dochodowego Dzia- 


o udzielenie zwolnionym górnikom 
zapomóg, względnie o pokrycie kosz- 
tów ich podróży do kraju. 


poczęły spływać lzy, których mimo 
1 |zaciśniętych powiek powstrzymać nie 
Kilkakrotnie usta jej poruszały |mogła. 


Nagle maszyna zgrzytnęła 
raźliwie hamulcami i stanęła 


prze- | zy! 
tak |wolmo, potem coraz szybciej, droga 


nych papierach wartościowych, wzglę- 
|dnie w gotówce złożonej po dzień 28 
| września 1953 r. tj. do czasu otwarcia 


[subskrypcji 6 proc. Pożyczki Narodo- 
| wej. 


Natomiast zabezpieczenia gotów- 
kowe złożone począwszy od dnia 28 
|września 1935 r. mogą służyć jako 
|wymiana na obligacje 6 porc.. Pożycz- 
|ki Narodowej. 


| 


w wysokości połowy 
kwoty, jaka przypada od zeznanego dochodu. 
| powinny być uiszczone: 

przez osoby tizyczne — do dnia 1 marca ro- 
ordynacji podatkowej, zawarie w rozporządze= | |. podalkowego, 

niu Ministra Skarbu z 19 września 1934 r. poz. 
821 Dz, U. ustalają w $ 82 następujące terminy roku podatkowego. 


łu L, które należą się 


| 
przez osoby prawne — do dnia 1 czerwca 


B. O ile chodzi o Dział Il, to: 


a) zapłata rat z tytułu różnicy ma na- 
stąpić: 

Í, rata — do dnia 15 kwietnia 

Il rata — do dnia 15 czerwca 

Ill rata — do dnia 15 września 

IV rata — do dnia 15 grudnia. 

b) Od uposażeń służbowych, emerytur i 


wynagrodzeń za najemną pracę podatek do- 
chodowy powinien być uiszczony w terminie 
7 dni po upływie miesiąca kalendarzowego, w 
którym nasiąpiia wypłata przez służbodawcę. 

Osoby obowiązane do składania zeznań o 
dochodzie, które w wyznaczonym terminie ze- 
znań nie złożą, powinny w terminie pod A. uiś- 
cić połowę podatku, wymierzonego za poprzed- 
ni rok podatkowy. 


Nadzwyczajny podatek od niektórych zajęć 
zawodowych. 

Ten podatek ma być uiszczony w terminach 
czyli łącznie kwoty 6 zi 50 groszy za 1 egz. 
płatności podatku dochodowego, jak wyżej 
pod A. 


A Podatek wojskowy. 
| O ile podatek wojskowy pobierany jest w 
| p 
formie dodatku dochodowego, powinien być u- 
iszczony w terminach płatności podatku do- 
chodowego jak wyżej pod A). 
CIE ae | Tia ALI ed a a b a ali TA aaa RA a LOOAAKE O 
KUWALEWU 

UDSIAWA TYTONIU. Obecnie rozpoczę- 
ia się odstawa tytoniu Jednak o tym roku 
|aiejeden pientator będzie bardzo rozczarowany, 
gdyż z powodu mgieł panujących w tym roku 
|na tytomu osiadła pieśń, Jeżeli komisja odbior- 
cza pleśń zauważy, to tytoń zaliczy do miższej 
klasy, lub wogole nie przyjmie W tym roku 
zdarza się też dużo kradzieży tytoniu, złodzieje 
|kradną tytoń mawet centnarami, widocznie 
|chcą sobie przygotować zapas na całą zimę do 
palenia. W stogu rolnika Kolwaszewskiego w 
Urzechówku znaleziono 16 kg. tytoniu ukryte- 
go Gdy brygada lotna takiego amatora tytoniu 
przyłapie, to będzie się miał z pyzna. *Tytoń 
będzie do/ drogo kosztował. 


TED ZAKURCZENKJNIE ZOWNNYCZRZEKYK RZA CYK ZZA MA DDOGE RAI BX ODC KEIOWAE 020 l AAA RE BDO ERP 00 EAE 


|kę, powieszę ją na chłodnicy i jakoś 
|przecież do stacji dociągniemy — 
[rzucił już teraz wesoło, 

Po chwili maszyna ruszyła zrazu 


— Powiedz Janku czemu się gnie- |gwałtownie, że pasażerka głową u- |tu bowiem była zupełnie prosta. 


wasz“? od samej Marsylji słowem się 
do mnie nie odezwałeś! 

Kierowca niecierpliwie dotknął 
ekscelatora i maszyna skoczyła 
wprzód w gwałtownym susie ociera- 
jąc się prawie błotnikiem o betono- 
ną barjerę odgraniczającą szosę od 
kilkusetmetrowej przepaści. 

— Dlaczego, dlaczego? — syknął 
hamując gniew — dlaczego właściwie 
kazałeś wmontować ten odbiornik 
radjowy iw maszynę, wiesz przecież 
doskonale że radja nie-cierpię i nie- 
znoszę! 

— Chciałam e zrobić Janku nie- 


spodziankę. nie wiedziałam, że aż tak 


nielubisz muzyki — usprawiedliwia- 
ła się kobieta a w oczach jej poka- 
zały się duże łzy. 

— Należało więć wpakować w 
maszynę fortepian, orkiestrę, har- 
monję, jazz-band — wogóle wszyst- 
kie instrumenty, jakie w Marsylji 
dostać można. Z radjem byłby to 
wspaniały komplet — wybuchnął 


kierowca. Kobieta nie odpowiedzia- 
ła, lecz po świeżych jej policzkach 


„czem 
|ku zdumieniu swemu nie mogła zoba- t 
Czarna płachta | tem przekręciła i nagle z odbiornika 


derzyła o przednią szybę. 


Irena zadowelona iż towarzysz jej 


Kobieta otwarła szeroko oczy, po|przestai się gniewać wyciągnęła przed 


czyć towarzysza. 
ciemności zakryła nietylko maszynę 
lecz wszystko wokół. 

— (o się stało Janku? — zapyta- 
ła trwożliwie. 

— Światła zgasły — odparł krót- 
ko, poczem wyszedłszy z maszyny 
począł coś manipulować pod maską 
motoru. Pracował dosyć długo, lecz 
mimo wysiłków światła nie zapaliły 
się. Zniechęcony siadł znowu przy 
kierownicy i łagodnym już głosem 
przemówił do swej towarzyszki: 

Mamy jeszcze trzy kilometry, do 
najbliższej stacji benzynowej. gdzie 
jest mechanik, który światło przy- 
prowadzi do porządku. Znam drogę 
doskonale, więc jeśli się [renko nie 
boisz pojadę po ciemku. 

— Z tobą Janku bać się! zawołała 
z wyrzutem — 

— Mam zresztą kieszonkową lamp 


przetarła je kilkakrotnie lecz siebie ręce i nagle palce jej dotknęły 


| jakiegoś guziczka. Dotknęła go, po- 


umieszczonego w tylnej ścianie ma- 
szyny rozległ się donośny głos: 

— Uwaga! Automobtliści uwaga. 
Kilometr 32-gi na drodze Marsylja — 
Martoque! Wskutek obsumięcia się 
|skały mostek na 32-gim 
runai w przepaść, Uwaga automobi- 
(liści! Uwaga! 

, Jeden gwałtowny ruch nogi na ha- 
|mulec i maszyna sianęła. Jan szybko 
| opuścił swoje miejsce i chwyciwszy 
|lampkę wiszącą na chłodnicy pobiegł 
|z nią wprzód i wkrótce zniknął za 
|zakrętem. Po chwili powrócił zziany 
li widząc Irenę stojącą koło maszyny 
|na drodze, porwał ją w objęcia i po- 
czął twarz jej okrywać pocałunkami. 

Wreszcie przycisnąwszy jej głowę 
do piersi wyszeptał: 

— Twoje radjo Iruś nas ocaliło! 
Pół kilometra przed nami przepaść — 
nie zdążyłbym maszyny zatrzymać! 


kilometrze ' 


i 
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Jakie straty wyrządziła powódz 


Olbrzymia powódź tegoroczna wy-|ki ofiar w gotówce oraz w naturze. 
rządziła niebliczalne straty wśród |Zaznaczyć należy, że nie uwzględnio- 
wszystkich gałęzi życia gospodarcze-|no w powyższem zestawieniu kosz- 
go, z których najwięcej ucierpiało|tów transportu, magazynowania, po- 
rolnictwo. Pod naporem wód pola po-|mocy Ofiarom Powodzi Województwa 
kryły się warstwami mułu i kamieni, | przekroczą 5.000.000 zł. 
domostwa zostały zniesione przez fa-| Działalność Komitetu Wojewódz- 
le, a drogi, koleje i mosty zburzone.|kiego Krakowskiego przedstawia się 
Odrestaurowanie tego wszystkiego, |w pracach poszczególnych sekcyj. Se- 
oraz zaopiekowanie się 100.000 osób,|kcja aprowizacyjna obejmuje. sprawy 
znajdującemi się bez dachu nad gło-|dostarczania aprowizacji ludności, 
wą przez okres kilkumiesięczny aż|Cyfrowo sekcja miała zapotrzebowa- 
do nowych zbiorów pociąga za sobą |nie na czas od 15 sierpnia do 15 wrze- 
poświęcenia wielu miljonów, które |śnia: 
inuszą być znalezione w budżecie mąki żytniej razem 
państwowym. Poza temi niespodzie- mąki pytl. razem 
wanemi wydatkami, czekają go stra- jarzyny twardej razem 
ty pośrednie, wynikłe z niemożności tłuszczu razem 
ściągnięcia podatków i uzyskania in- ziemniaków razem 
nych dochodów od ludności dotknię-| cukru razem 
tej powodzią. kawy konserwowej 

Zaabsorbowane temi kłopotami, ob- razem 

ciążone znacznemi niespodziewane- soli jadalnej razem 
mi wydatkami powodziowemi Pań- 
stwo nie może na swe barki calkowi- 
cie wziąć dodatkowy ciężar. Potrzeb- 
nych więc środków musi dostarczyć 
samopomoc społeczna. Ogół społeczeń- 
stwa w imię solidarności narodowej, 
w imię interesu wspólnego Państwa i 
w imię zwykłych uczuć ludzkich — 
ten ogół, którego nie dotknęła klęska 
i który mimo ciężkich czasów i pow- 
szechnego zbiedzenia, musi jednak 
zdobyć się na ofiarność. Jednorazowy 
ruch ofiarności zaistniał, który jednak 
nie jest dostateczny. Akcja zbierania 
funduszów i opodatkowania całego 
społeczeństwa jest podjęta systema- 
tycznie. 

Taki cel właśnie postawił przed so- 
bą Ogólno - Polski Komitet Pomocy 
Ofiarom Powodzi, który podjął odpo- 
wiedzialne zadania uratowania od nę- 
dzy i śmierci wielotysięcznych rzesz 
powodzian. Znajdując calkowite po- 
parcie we wszystkich sterach  spoie- 
czeństwa gromadzi wielkie tunausze 
i cenne produkty, czuwając równo- 
cześnie nad ich należytem  zużytko- 
waniem. W porozumieniu się z przed- 
stawicielami wszystkich ster gospo- 
darczych, społecznych i zawodowych 
przyjął Ogolno - Folski Komitet wy- 
tyczne normy dobrowolnego opodat- 
kowania obywateli, ażeby to mini- 
mum pokrycia potrzeb powodzian 
uzyskać. 

Aby móc informować o swej dzia- 
łalności społeczeństwo, które to właś- 
nie jest najwięcej zainteresowane, 
czuje się Ogolno - Polski Komitet P. 
O. P. w obowiązku wydawać własny 
biuletyn, któryby odzwierciadlał ca-|ską i Wolnem Miastem nastąpiło dopiero w 
łokształt działalności i był ącznikiem połowie ub. roku, kiedy to zawarty został 
między nim, a komitetami, oraz orga- | ukfad, regulujący całokształt spraw szkolnych 
nizacjami społecznemi. Biuletyn taki, Połaków gdańskich pod względem formalnym 
zapoznaje wszystkich o rozmiarach |i materjalnym, gwarantujący im także prawo 
akcji i jej postępach. swobodnego używania języka polskiego nietyl- 

Pierwszy biuletyn wydany w mie- 
siącu październiku obejmuje spra- 
wozdanie za okres do 2 sierpnia br. i 
wykazuje przedewszysikiem obszary 
głównych plonów zniszczonych przez 
powódź w ha w woj. warszawskim Społeczeństwo polskie zdaje sobie oddaw- 
12.748 ha, w woj. kieleckiem 87.552 ‘na sprawę z tego jak groźną w swoich skut- 
ha, w woj. lwowskiem 5.267 ha, w woj. |kach klęską społeczną jest istnienie dotychczas 
karkowskiem 21.680 ha. Miejscowości |w Polsce zgórą 6 miljonów dorosłych i dorasta- 
dotkniętych jest w wymienionych (jących analfabetów. To też czyniono szereg prób 
województwach ogółem 1.285. Po-|wykorzenienia analfabetyzmu. Szły one głównie 
wierzchnie zalane wodą obejmują |w kierunku tworzenia zbiorowych kursów nauki 
5.876 km. kw. Zerwanych mostów [czytania i pisania dla analfabetów. Próby te 
znajduje się w liczbie 170, a uszkodzo- tnie dały jednak naogół zbyt wielkich rezulta- 
nych 244. Zniszczonych dróg 59.654 |tów, gdyż dorośli analfabeci przeważnie wsty- 
mtr. Zburzonych domów jest 3.000, [dzą się uczęszczać na lekcje zbiorowe; ponadto 
a domów wymagających remontu po-|zaś zbiorowe nauczanie ludzi dorosłych czytania 
nad 40.000. Ilość inwentarza żywego, |i pisania jest rzeczą trudną. 
który do wiosny trzeba przeżywić, ob- To też doskonałą miał myśl Zarząd Pol- 
licza się na 240.000 szt. Poza zaginio- skiej Macierzy Szkolnej rzucając w społeczeń- 
nemi 62 osobami w czasie powodzi, |stwó hasło indywidualnego nauczania poszcze- 
których wykaz imienny podano, do- | gólnych analfabetów przez łudzi dobrej wok, 
tkniętych zostało 110.000 osób, wśród | 
nich 40.000 dzieci do lat 14. 

Jak więc wynika koszty pomocy 
ofiarom powodzi są olbrzymie. W ak- 
cji żywnościowej w przybliżeniu wy- 
noszą 7.420.000 zł, w pomocy rolnej 
9.830.000 zł, w odbudowie budynków, |5aary. 
remontu, oraz budowy studzien liczy zaledwie 1.912 km*., ale rezultat glo- 
4.100.000 zł, a wysokość szkód w dro-|sowania jego ludności 


542.500 kg 
406.875 kg 
325.500 kg 
103.075 kg 
1.410.500 kg 

20.858 kg 


Sekcja Finansowa prowadzi akcję 
zbiórkową za pośrednictwem zrzeszeń 
instytucyj spofecznych, zawodowych, 
samorządów oraz za pośrednictwem 


Zawieszenie broni w 


Dnia 15 listopada br, minęło, już czter- 
naście lat od owej chwil, kiędy to w roku 
1920 pułkownik angielski Strutt proklamował | 
uroczyscie w imieniu Koalicji i w imieniu za- 
mianowanego świeżo Wysokiego Komisarza 
utworzenie przy ujściu polskiej Wisły, do Bat- 
tyku Wolnego Miasta Gdańska. 


ź£ tą chwilą dopiero, pod wpływem inten- 
sywnej współpracy gospodarczej ż odrodzoną 
ł'olską, dzięki m. 1. uiatwionej komunikacji ze 
środowiskami rolskiemi, z Poznaniem, War- 
szawą, Krakowem — stary Gdańsk stat się po: 
nownie wielkiem i zamożnem miasiem, wracajęń 
Go swej dominującej roli, jednego z przodują- 
cych portów na baityku, Gdy inne wporty wal- 
czyły”z trudnościami gospodarczem, Gdansk 
bogacił się i z roku na rok nabierat znaczenia 
światowego. 

i chociaż Gdausk rozwinął się i rozwija 
się nadal tylko azięki i'olsce, to jednak przez 
idiugie lata równocześnie Polsce na wszelki 
sposób szkodzit. Dochody, czerpane ze współ- 
pracy z Polską, Gdańsk na to, aby 
stużyć Niemcom przeciw Polsce. Mówiąc obra- 
zowo, Gdańsk do niedawna jeszcze był żypo” 
wym przykladem pasożyta, niszczącego orga- 
nizm, z którego czerpie żywotne Soki. 


zużywał 


nn o 


Pewne odprężenie stosunków. między Pol- 


Zagiębie Saary 


WĄBRZESKI* 


kościołów. Wpływy wyniosły do dnia 
1. 8. ogółem 595.514,06 zł, 

Sekcja inwentarzowo - zasiłkowa 
opiekuje się inwentarzem i zasiewa- 
mi. Krakowska lzba Rolnicza stano- 
wiąca skład sekcji zwróciła się do 
wszystkich Izb, aby przyjęły opiekę 
nad poszczególnemi powiatami bar- 
dziej poszkodowanemi. 

W udziale Pomorskiej lzbie Rolni- 
czej przypadł powiat Nowosądecki, 

Sekcja odbudowy stworzyła, bry- 
gady, mające przeprowadzić oszaco- 
wanie strat, 

Sekcja sanitarna, rekrutująca się z 
członków drużyn ratowniczych Pol- 
skiego Czerwonego Krzyża, oraz 12 
lekarzy dostarcza opiekę lekarską. 

Wreszcie sekcja propagandy, któ- 
ra od pierwszych dni powstania Ko- 
mitetu rozwinęła działalność, 

Z wymienionych sekcyj. jedna 
aprowizacyjna prowadziła akcję roz- 
dzielczą w Wojewódzkim Komitecie. 
Pierwsze transporty mąki, chleba, tłu- 
szczów, wędlin, ziemniaków i jarzyn 
w ilości 1.530.000 kg rozdzielono mię- 
dzy 11 Powiatowych Komitetów Po- 
mocy Ofiarom Fowodzi Wojewódz- 
twa Krakowskiego. 
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walce 6 ujście Wisły 


Piętnasty rok istnienia Wolnego Miasta Gdańska 


ko prywatnie, ale i w stosunkach z władzami 
Zawarty w styczniu br. pakt o 
nieagresji z Niemcami i zawarcie następnie 
traktatu handlowego polsko — niemieckiego, 
przyczyniło się do dalszego unormowana sto- 
sunków między Polską a Gdańskiem. 

Tem samem riastąpi! więc spokój i na tym 
odcinku dziejowych zmagań polsko — niemiec- 
kich. 1 tylko od dobrej woli samego Gdańska 
zależy dzisiaj dalszy rozwój tego Wolnego 
Miasta przy ujściu polskiej Wisły do morza, 
zwłaszcza jeżeli interesy Polski znajdą tam 
całkowite zrozumienie. 


CREE. ZENĘE OPTY TASK KODEK Z STW per"! 
NIEMCY WYPOWIEDZĄ TRAKTAT 
WERSALSKI. 


Londyn. „Evening Standard“ w depe- 
szy własnego korespondenta z Genewy do- 
nosi, iż posiada informacje co do tego, ja- 
koby rząd niemiecki natychmiast po plebis- 
cycie w Saarze zamierzał ogłosić publicznie, 
iż Niemcy nie uważają się więcej za związane 
rozdziałem piątym traktatu wersalskiego., 
który zawiera postanowienia wojskowe, do- 
tyczące ograniczeń zbrojnych Niemiec. Rów- 
nocześnie Niemcy ogłosiłyby, że powracają 
do Ligi Narodów. 

Według dziennika, Niemcy mają wycho- 
dzić z zaiożenia, że uznając się za zwolnio- 
nych z ograniczeń wersaiskich uzyskaliby 
w ten sposób peine równouprawnienie któ- 
rego się stałe domagają i wobec tego mogliby 
cofnąć swoje ustąpienie z ligi. | l 


gdańskemi, 


W cztery oczy: 


rozumiejących wagę i doniosłość walki z anal- 
fabetyzmem. Hasło to znalazło żywy odzew 
wśród szeregu wielkich organizacyj społecznych 
i kulturalnych. Tysiące członków tych organi- 
zacyj zgłosiło już gotowość podjęcia indywi- 
dualnej nauki czytania poszczególnych analfa- 
betów, W „cztery oczy”, w „tajemnicy”, będzie 
uczył umiejący czytać nieumiejącego. Uszano- 
wany zostanie wstyd dorosłego człowieka, który 
czytać mie umie. Zachęci to bezwątpienia anal- 
fabetów do nauki czytania. 

Wielka akcja organizacyj społecznych i kul- 
turalnych nosi miano „Miesiąca walki z anal- 
fabetyzmem”'. Bliższych o niej informacyj udzie- 
la Zarząd Główny Polskiej Macierzy Szkolnej 
w Warszawie, Krakowskie Przedmieście Nr, 7. 


wezoraj i dziś 


Zbliża się termin plebiscytu w Zaglębiuygji, o losie Francji i Niemiec i Ligi Narodów, 
Terytorjum jego jest. niewielkie, bo fi kto wie, czy nie o pokoju światowym. 


Polityczne Zagłębie Saary należy po- 


może zadecydować |dzielić na dwie części. Jedną stanowi tery- 


gach i mostach 56.619.000 z. Koszty nietylko o losie tego małego kraju, ale i o|torjum o 1487 km”, wydzielone z nadreńskich 
te pokryte być muszą w drodze zbiór- losie sąsiadującej z nim Alzacji i Lotaryn- 


Prus; druga część, o powierzchni 420 km”, 


wydzielona jest z Palatynatu bawarskiego. 


Religijnie zatem Saara podporządkowana 
jest dwom różnym biskupstwom: Saara pru- 
ska należy do brskupstwa w Treves, a ba- 
warska — do biskupstwa w Spirze. Główne 
miasta w Saarze są następujące: Saarbruc- 
ken, Neunkirchen, Dudweiler, Sulzbach, St. 
Ingbert, Saarlouis, Friedrichstal i Hamburg. 

Na ogólną ilość ludności Zagłębie Saary 
815,907 mieszkańców, w dniu ostatniego spi- 
su ludności, tj. 4 stycznia 1952 r, katolików 
było 72.58 proc., (558.857 m.), protestantów 
— 26.15 proc. (201,554 m.) , żydów 0,52 proc. 
(4.038 m.) 

Głównem bogactwem Saary jest węgiel. 
Eksploatację węgla rozpoczęto tu jeszcze w 
XV w. specjalną jednak uwagę zwrócił na 
węgiel saarski Napoleon l. On to ufundował 
Szkołę Górniczą w Geislautern, a w r, 1815 
czynnych było już 15 szybów. W roku 1815 
państwo pruskie  zawładnęło kopalniami, 
które odtąd stały się pruskiemi kopalniami 
skarbowemi. Zagłębie 5aary jest b. bogate. 
Odkryto w niem około 100 żył warstwowych 
o mocy eksploatacyjnej, dochodzącej do 
90 metrów. Zapasy węgla, kopanego do 
głębokości 1500 m. oceniane są na 12 i pół 
miljarda tonn, przewyższają zatem 0 1/3 
zapasy węglu we francuskim Zagłębiu Pół- 
nocnem i w Zagłębiu Pas-dó-Calais, Oprócz 
węgla Zagłębie Sary zasobne jest w koks, 
rudę żelazną i stal. 

Zagłębie Saary przez zgórą 15 lat bylo 
francuskie. Zaczęto się to w r. 1665, kiedy 
hr. von Saarbrucken uznał protektorat Lud- 
wika XIV (przedtem senjorowie saarscy 
składali hołd to królowi Francji, to cesa- 
rzowi Niemiec) i wstąpił do armji francu- 
skiej, a w r. 1685 Ludwik XIV uroczyście 
wjechał do nowozałożonego miasta, które na 
jego cześć nazwano Sarrelouis. Traktat Pa- 
ryski z 50 maja 1814 r. zostawił Saarę przy 
Francji ze względu na „zbyt silne węzły 
ekonomiczne i moralne”, które łączyły te 
terytorjum z jego macierzą. Dopiero % li- 
stopada 1815 r. na mocy Traktatu Wiedeń- 
skiego, Sarrelonis, Saarbrucken i Landau 
zostały oderwane od Francji. 


Dziś, na dwa miesiące przed plebiscytem 
nie do rzeczy będzie przypomnieć, że sami 
Prusacy nazywali w w. AIX  Saarczyków 
„Musspreussen”, czyli „Prusakami z musu”. 


komika wodna » OB wk i wagon di a kdo o RO RA 
“PORAZ %.TY ZOSTAŁ OJCEM 


Właściciel budy strzelniczej lhie- 
le, w miejscowosci Kethen w Niem- 
czech chrzcił w tych dniach 30-te 
zrzędu swoje dziecko. Pienwsza żona 
Thielego urodziła mu 24 dzieci, dru. 
ga sześcioro, Thiele oświadcza, iz pra- 
gnie jeszcze dalszego potomstwa. 

SCHWYTAŃO ZUCHWAŁYCH - 

SPRAWCÓW NAPADU 
NA POCIĄG 

Z Warszawy donoszą: Dowiadu- 
jemy się że policja wpadła na trop 
i aresztowała wszystkich trzech — 
sprawców zuchwałego napadu rabun 
kowego na pocztowy ambulans kole- 
jowy pód Warszawą. 

Dla dobra toczącego się jeszcze 
śledztwa nazwisk sprawców jak i 
dokładniejszych szczegółów nie moż- 
na jeszcze ujawnić. 


t 


OBRAZOBURSTWO W MEKSYKU. 


Meksyk. Dziennik donoszą z Me- 
rida, że dyrektor szkolnictwa w Ham- 
polol w stanie Campeche, nakazał 
spalenie 20 obrazów świętych, skonfi 
skowanych przez policję u osób pry- 
watnych, Pozatem władze policyjne 
iw Merida zamknęły wszystkie kościo- 
ły i zażądały od arcybiskupa Tuetanu 
opuszczenia Meksyku. Gubernator 
stanu Chihuahua polecił zamknąć 
wszystkie szkoły prywatne. W Aguas 
Calientes policja wykryła spisek 
przeciwko władzom stanu. Areszto- 
wano szereg osób i skonfiskowąno 
znaczną ilość broni, 
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Zebranie Zarządu Głównego 
ZW. TOW. KUPIECKICH NA POMORZU. 


Ważne obrady przed Walnem Rocznem Ze- 
braniem Delegatów. 


Dnia 8 listopada 54 r. obradował w Cen- 
trali w Grudziądzu Zarząd Główny przy licz- 
nym udziale członków z całego Pomorza, — 
Obradom przewodniczył prezes Zw. p. Tade- 
usz Marchlewski, który na wstępie powitał 
przybyłego w charakterze gościa na zebra- 
nie prezesa Stow. Samodzielnych Polsko- 
Chrześc. Kupców w Inowrocławiu p. Knasta, 
dając wyraz nadziei bliskiej już fuzji tamt. 
Stowarzyszenia ze Związkiem. P. Knast odpo- 
wiedział w serdecznych słowach, przyrzeka- 
jąc przeprowadzenie fuzji w porozumieniu 
z Poznaniem. 

Następnie zakomunikował p. Prezes, że 
zebranie to jest ostatniem przed Walnym 
Rocznym Zjazdem Delegatów. 

Po odczytaniu protokółu przez Wicedy- 
rektora jp. Niewiakowskiego, wysłuchano 
sprawozdania p. Prezesa Marchlewskiego z 
akcji wyborczej do Izby Przemysiowo-Han- 
dlowej w Gdyni, dając wyraz uznaniu za 
bardzo sprawną pracę wykonaną przez 
Związek, przyczem imponującą była lhezba 
niemal 2,000 podpisów, zebranych w ciągu 
kilku dni przez lowarzystwa Związkowe. — 
Sprawozdanie zatwierdzono, poczem uzgod- 
niono drugi etap wyborczy ze zrzeszeń. 

W dalszym ciągu obrad przedyskutowa- 
no poprawki do Statutu Źwiązkowego, przy- 
stosowanego do zwiększonego terenu lzby 
Przemysłowe - Handlowej oraz wybrano 
Komisję Wnioskową i Statutową. 

Diuższą dyskusję wywołało uchwalenie 
programu iegorocznego Zjazdu Delegatów 
1 uroczystości jubileuszowych z okazji 15- 
lecia Związku. Zjazd odbędzie się 2 grudnia 
rb, w Grudziądzu. Zarząd Główny upoważ- 
nii Prezesa Związku do poproszenia przed- 
stawicieli najwyższych wiadz państwowych 
pp. Ministra Przemysłu i Handiu, Wojewo- 
dy Pomorskiego, ks. Biskupa Okoniewskie- 
go, Dyrektora lzby Skarbowej, Starosty 
Krajowego itd. 

Zjazd podzieli się na część oficjalną, po- 
święconą 15-leciu Związku 1 na część wew- 
mętrzną, poświęconą pracom  sprawozdaw= 
czym. Na dwa dni przed Zjazdem odbędzie 
się nabożeństwo żałobne za dusze zmartych 
czionków Związku, poczem delegacja Za- 
rządu Głównego złozy wieńce na grobach 
zasłużonych dia kupiectwa i społeczeństwa 
pomorskiego i dla sprawy polskiej śp. Jana 
Marchlewskiego, który wychował kilka po- 
koleń młodego polskiego kupiectwa i jako 
komisarz polski przejmował izbę Przemy- 
słowo - Handlową z rąk miemieckich oraz 
śp. Jana Zawackiego, który był marszałkiem 
pierwszego zjazdu kupiectwa pomorskiego 
w Grudziądzu w roku 1919. W sam dzień 
zjazdu odbędzie się nabożeństwo w koście- 
e N. P. Marji, dawniejszej sali „Bazaru”, 
na której wroku 1919 utworzono Związek. 
Po zakończeniu obrad podejmie kupiectwo 
swych gości czarną kawą w salach „Kró- 
lewskiego Dworu”. Ramy zjazdu zostały 
zakreślone najskromniej, jednak mają mieć 
szatę godną tego wysiłku, jaki tworzy kon- 
solidacja i solidarność kupiecka na Pomo- 
rzu od lat 15-tu. To też z racji tej uroczy- 
stości uchwalono wręczyć zasłużonym człon- 


kom Towarzystw „Odznakę dla  zasłużo- 
nych“, 
Następnie skarbnik Związku p. Karol 


Piątkowski przedłożył sprawozdanie za rok 
abiegły i preliminarz na rok przyszły. Dy- 
skusja byfa wyrazem pełnego uznania dla 
oszczędnej gospodarki związkowej i pod- 
kreślała wielokrotnie konieczność  zwięk- 
szenia dochodów związkowych ze względu 
na ciągle rozszerzającą się pracę Centrali. 

W dyskusji zabierali głos pp.: Chmu- 
rzyński |(Cheimno), Jezierski (Wąbrzeźno), 
Gumiński (Starogard), Kaźmierski (Chojni- 
ce), Korzeniewski (Grudziądz), Łobocki 
(Gdynia), Łukowicz (Kościerzyna), Maćkow- 


ski (Tuchola), Mazur (Grudziądz), Mucha 
(Gdynia), Sierszeński (Lubawa), Sikorski 
(Chełmno), ŚSzpitter (Łasin), Dr. Smoleń 


(Gdynia), Tymieniecki (Toruń) i Wiikow- 
ski (Grudziądz) 

W związku z nową ustawą przemysłową 
uchwalono kontynuować prace nad tworze- 
niem Źrzeszeń Branżowych i upowaźniono 
Centralę do angażowania personelu, po- 
trzebnego do przeprowadzenia tej nowej 
formy organizacyjnej na zasadach samowy- 
starczalności. Do tej pory ukończonono or- 
ganizację „Sekcji Hurtowników Soli* oraz 
„Sekcji Prywatnych Hurtowni  Spirytuso- 
wych”. W tej chwili rozpoczyna się praca 
nad organizacją „Sekcji Kolonjalistów — 
Hurtowników”, „Sekcji Kolonjalistów - De- 
salistów“ oraz „Sekcji Bławatników*. Refe- 
rat o tych nowych formach  organizacyj- 
nych wygłosi na Walnem Rocznem Zebraniu 
p. e Radojewski. 

mawiano pozatem sprawy  podatko- 
we, Komisji Odwoławczej, przedstawicieli 
handlowych - żydów, kolejowe (ref. p. Ty- 
mieniecki), ceny cukru i soli, które to spra- 
7 odesłano do Komisji Wnioskowej Zja- 
zdu. — 

Po przerwie obiadowej członkowie Za- 
rządu Głównego, do których przyłączył się 
delegat Izby Przemysłowo - Handlowej p. 
Korytowski, udali się do Izby Skarbowej, 
gdzie odbyła się z władzami lzby pod prze- 
wodnictwem p. Prezesa Kossjora konferencja 
w sprawie odrzucania ksiąg handlowych. 
Konferencja trwała 2 godziny i dała moż- 
ność uwypuklenia stanowiska pomorskich 
sfer handlowych w tej ważnej sprawie eraz 
uzyskanie ze strony władz skarbowych od- 
powiedzi, uśmierzającej niepokój, jaki po- 
czął się szerzyć ze szkodą dla propagandy 


U 2 Z o S E 


prowadzenia prawidłowych ksiąg handlo- 


wych. O konferencji tej wydany będzie 


osobny komunikat. 


WADZE SWKW Ord E O ARCE TOK DWACRCZA 
K.S.M. (dawniej S.M.P.) 


Program ŚM. 5. M. uwzględnia w 
szerokiej mierze oswiatę 1miodzieży 
1 jest iak ujęty, że ksziaicenie OSWia- 
towe przeprowadza się metodą samo- 
ksztaicemiową — Lworczą. 

Upuerając się na systemie świet- 
licowym aązy organizacja do (tego, 
by kazde A. 5. M. posiadaio Ognisko 
wiasne wzgl. wynajęte, z Kiorego DEZ 
przeszkody moze KorZySIAc. 

uazie nie mozna byio zdobyć 
ogniska wiasnego wzgl. wynajętego, 
tam Uddziafy a. d. M. korzystają £ 
sal szkolnych. 

„Wiasnych ognisk liczy Stowarzy- 
szenie na Fomorzu 21, wynajętych 
414. (W tych oto środowiskach 0- 
światy wre praca przez caty rok, 
szczególnie zas w okresie jesiennym 
a zimowym. Oto kika cyir z stanu 
tej pracy w pomorskim Stow. K, 5.M. 

„Wykiadów wygioszno 4054 z tego 
1656 wygiosili cztonkowie sami. Wy- 
kiadów z obrazami świetlnemi byto 
z. 

Poza ogólną planową pracą o0- 
światową w Stowarzyszeniu zajmują 
się specjalnie oświatą, kólka oswla- 
towe, których jest 24 z 399 członka- 
mi. 

Również czytelnictwo rozpowsze- 
chnia się coraz więcej. 156 Stowa- 
rzyszeń posiada własne bibljoteki z 
ogólną liczbą 10856 tomów. Wypo- 
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życzeń było 11529. i 
Czasopism organizacyjnych Kie- 
rownik Stowarzyszeń Miodzieży, — 
Przyjaciel Młodzieży — Młodzież 
Pomorska — abonuje się razem oko- 
ło 10.000 — innych 4óżnych czaso- 
pism perjodycznych jest w abona- 
mencie około 84. 

Zważywszy obecne ciężkie poło- 
żenie finansowe, szczególnie \wéród 
młodzieży z sfer pracujących, do 
których należy míodzież K. 5. M. 
można z uznaniem stwierdzić, że 
cyfry te, acz skromne, są jednak 
wymownym dowodem wysiłku, nad 
podniesieniem oświaty wśród ludu. 

Kat. Stowarzyszenie Młodzieży 
należy się więc z wszystkich stron 
pomoc i poparcie. 


KRONIKA 


Kalendarzyk 
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! AJE sb áig . Bicz PJ Da ŚL 
NA ŚW. LEOPOLDA W KLOSTER. 


NEUBURG POD WIEDNIEM. 


Św. Leopold, patron Dolnej Austrji, uro- 
dził się w Melk nad Dunajem jako syn Leo- 
polda III, margrabiego austrjackiego. W r. 
1096 objął rządy Austrji i przez 40 lat rzą- 
dził mądrze i sprawiedliwie krajem, dbając 
zarówno o doczesne, jak i duchowe dobro 
poddanych. Krzewił wszędzie wiarę Chry- 
stusa, zakładał liczne świątynie i klasztory, 
oraz wspierał wyprawy krzyżowe o odzy- 
skanie św. Grobu. 

Zmarł ten świątobliwy władca dnia 15 
listopada 1136 roku i zaliczony później w 
poczet świętych, do dzisiejszego dnia czczo- 
ny jest w niemieckiej Austrji. Zwłoki św. 
Leopolda spoczywają w miasteczku Kloster- 
neuburg nad Dunajem w pobliżu Wiednia, 
gdzie wznosi się wspaniałe opactwo Augu- 
stynów, zbudowane na wzgórzu z ogrom- 
nym gmachem klasztornym i kościołem, na- 
eżącym do najstarszych i najbogatszych ko- 
ściołów wDolnej Austrji. Grób świętego pa- 
trona znajduje się w specjalnej kaplicy o- 
bok kościoła. 

Warto zanaczyć, że miasteczko Kloster- 
nenburg znane jest i z historji polskiej. 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


Podczas oblężenia Wiednia w r. 1683 napa- 
dali Turcy kilkakrotnie na tę mieścinę i 
dnia 23 sierpnia stanęło tam 13.000 Turków. 
Na pomoc miastu książę Lotaryński posłał 
hufiec Polaków pod dowództwem generała 
Veccio i dzięki szczególnej waleczności tych 
rycerzy Sobieskiego, oblężeni w  Kdloster- 
neuburg odparli zwycięsko nawałę turecką. 
W bibljotece klasztornej do dziś dnia znaj- 
dują się m, in. dzieła, odnoszące się do hi- 
storji polskiej odsieczy. 

Dnia 15 listopada odbywa się corocznie 
w tem miasteczku odpust ku czci św, Leopol- 
da, zwany „Leopolditags'. Według starej 
tradycji po nabożeństwie tłumy publiczno- 
ści udają się do piwnie klasztornych (zna- 
nych z wybornych win), gdzie znajduje się 
olbrzymia beczka kilkumetrowej wysokości. 
Podochoceni Wiedeńczycy wychodzą z jed- 
nej strony po schodach na beczkę i następ- 
nie w siedzącej pozycji zjeżdżają z niej na 
ziemię wśród ogólnej wesołości. Stary ten 
zwyczaj nazywa się w gwarze ludowej 
„Fasselrutschen”. 

Jest to naprawdę oryginalny zwyczaj i 
przyjemny o tyle, iż przy tej okazji Wie- 
deńczycy nie żałują sobie wybornego „Wi- 
na klasztornego“. 


NA POWODZIAN 
W redakcji naszego pisma złożyło Kato- 
lickie Stowarzyszenie Młodzieży w Żarnowca 
pow. Morski 23,40 zł. Robotnicy majątku El- 


zanowa 22,22 zł. 
Dotychczas zebraliśmy zł, 1,623,20. 
Razem do dnia dzisiejszego zebraliśmy zł. 


1.668.82. 
O dalsze ofiary na powodzian bardzo pro- 


simy, 


PODZIĘKOWANIE 


Imieniem ubogich m. Wąbrzeźna składam 


(szczere wyrazy podziękowania za dalsze ofiary 


złożone na rzecz Kuchni Ludowej, a szczegól- 
mie Wielebn. Ks. Dziekanowi Łowickiemu Nie- 
dźwiedź za 12 ctn. kartofli i 3-— zł. gotówki; 
Panu Romanowi Mikołajowi, Wałycz za 5 ctn. 
kartofli; Panu pos. ziemskiemu Bogaleckiemu 
Zieleń za 2 ctn, kartofli i 1 ctn. pszenicy; Panu 
pos. ziemskiemu Kellerowi, Zieleń, za 1 ctn. 
kartofli i pół ctn. żyta; Panu pos. ziemskiemu 
Kowalskiemu, Czystochleb, za 4 ctn. brukwi i 
pół ctn. żyta; Panu pos. ziemskiemu Kowalskie- 
mu, Czystochleb, za 4 ctn. brukwi i pół ctn. 
żyta; Panu pos. ziemskiemu Mathesowi, Nielub, 
za 2 daniele. 
O dalsze ofiary prosi bardzo 
Zarząd Miejski — Burmistrz Schwarz. 


REWANŻOWE ZAWODY 

O MISTRZOSTWO WĄBRZEŹNA 

Zawody pomiędzy  tutejszemi drużynami 
w piłkę nożną o mistrzostwo Wąbrzeźna K. 
S. „Pomorzanką”* a Sekcją piłki nożnej KS. 
„Pogoń“ które zakończyły się wynikiem remi- 
sowym 3:3 odbędą się powtórnie, w niedzielę, 
dnia 18. bm. o godz. 2-giej na boisku pw. i wt 
które wykażą kto zostanie ostatecznie mistrzem 


Wąbrzeźna. , 
Gdyby w niedzielę dnia 18 bm. pogoda nie 
dopisała (deszcz) zawody odbędą w na- 


stępną niedzielę. Mamy nadzieję że publicz- 
ność pośpieszy na te ciekawe zawody. gdyż 
jedna jak i druga drużyna czyni przygotowania. 


Z JARMARKU „ŚWIĘTOMARCIŃ- 
SKIEGO." | 
Ub. środy odbył się w naszem mieście jar- 
mark kwartalny, tzw. świętomarciński. Choć 
był to w tym roku ostatni jarmark, jednak nie 
przyniósł pokładanych nadzieji, gdyż sprzeda- 
jących było więcej aniżeli kupujących. Niektó- 
re towary można było kupić tanio, ale mało 
kto kupował z powodu braku pieniędzy. 
Podczas jarmarku policja przytrzymała kil- 
kanaście osób m. in. za żebractwo. kradzieże, 
grę hazardową i opilstwo. 


„TRUPY* 

Podczas jarmarku przymknięto w areszcie 
policyjnym blisko 20 pijanych osób. 
| igo E ER OAI 

NIEOŚWIETLANIE SCHODÓW 

KARANE! 


Przypominamy pp. właścicielom domów 
wzgl. ich zastępcom że nieoświetlanie secho- 
dów w porze wieczornej jest karane. Na nie- 
stosujących się do przepisów właścicieli do- 
mów sporządzono w ostatnim czasie kilka 
doniesień karnych. Kto chce więc uniknąć 
kary winien oświetlać schody! 


JES 


PRZEZ MOJE OKNO. 


PODATEK WEDŁUG 
ŚW. MATEUSZA 
Rolnik z okolic Indre (Francja), nagaby- 
wany przez egzekutora podatkowego, odpisał 
mu: 
„Zechciej pan łaskawie przyczytać 26 roz- 
dział paragraf 18 ewangelji Św, Mateusza." 
Egzekutor odszukał wskazany rozdział z 
ewangelji św. Mateusza, gdzie przeczytał: 
„Panie! miej cierpliwość, a wszystko za- 


„Pan zdjęty współczuciem, zgodził się i 
przedłużył termin płatności”. 

Na to odpisał egzekutor. 

„Z przykrością zawiadamiam Pana, że 
prawa współczesne nie postępują według słów 
Ewangelji, ani według wskazanych łaskawie 
„paragrafów. Wobec tego proszę Pana o łaska- 
we połatygowanie się do kasy podatkowej, w 
razie przeciwnym nastąpi egzekucja". 

Wobec tego rolnik musiał zapłacić podatek 
we właściwym terminie. 


ZJAZD DELEGATÓW 
POWST. I WOJAKÓW O. K. VIII 
POW. WĄBRZESKIEGO. 

W niedzielę 18 bm. odbędzie się w Wą- 
brzeźnie zjazd delegatów Powst. i Wojaków 
O. K. VIII pow. Wąbrzeskiego. 

W związku z tem wzywa się druhów pla- 
cówki wąbrzeskiej, aby wzięli gremjalny udział 
w powyższej uroczystości, 

Program: godz. 9-ta zbiórka wszystkich 
druhów w mundurach przed Strażnicą; godzina 
9,30 Nabożeństwo; godz. 11-ta w sali p. Szy- 
mańskiego nastąpią obrady delegatów. 

Zarząd. 
ŻADNI KONTROLERZY NIE CHODZĄ 


Po niektórych wsiach chodzą od pewnego 
czasu jacyś osobnicy, przedstawiając się za 
kontrolerów pożyczek państwowych np. Po- 
życzki Konwersyjnej a nawet Pożyczki Na- 
rodowej. Pod jakimkolwiek pretekstem za- 
bierają Pożyczki i znikają, ale na... zawsze. 
W razie pojawienia się takiego „kontrolera” 
w jakiejkolwiek wiosce naszego powiatu, na- 
leży go przytrzymać i oddać w ręce Policji. 
W niektórych bowiem powiatach takich kon- 
trolerów uwijało się bardzo wiele, krzyw- 
dząc bardzo wiele nafwnych. Pamiętajcie: 
strzeżonego Pan Bóg strzeże! 


| 
| 
| 
l 
| 


STR 5 
PORANEK 


w szkole powsz. żeńskiej. 

Ku uczczeniu 1o rocznicy odzyskania Nie- 
podległości Polski odbyła się dnia 11 listopada 
br. w szkole powsz. żeńskiej uroczysta aka- 
demja. Licznie przybyli rodzice i dziatwa 
szkolna wraz z gronem nauczycielskiem zebrali 
się w sali gimnastycznej. Staraniem dzieci na- 
leżących do „kółka pracy™ była sala prześli- 
cznie ubrana chorągiewkami, kwiatami i bar-- 
wnemi liśćmi jesiennemi, Na program poranku 
składały się: śpiewy chórowe, referat, deklama- 
cje i różne inscenizacje. Pięknie wykonane 
były przez chór piosenki. „A czy znasz Ty" 
„Wiązanka pieśni polskich” i „Już rok drugi.” 
Wzruszenie w słuchaczach wzbudziły dzieci 
oddz. I., które świeczkami i wieńcami chciały 
ubrać groby żołnierzy poległych w walce o 
wolność Ojczyzny. Z uwagą wysłuchały dzieci 
referat, wygłoszony przez uczenice oddz, VII. 
Z radością patrzyły również na ułana na koniu 
na chłopca i na rolnika, którzy obiecali wszy- 
scy pracować za Polskę, Zakończeniem aka- 
demji był żywy obraz „Polska Wyzwolona , 
wystawiony przez członkinie kółka polonistycz- 
nego szkoły żeńskiej. Całość akademii była 
wspaniała. To też wyszliśmy z tej uroczysto- 
ści w wzniosłym nastroju i wdzięczni nauczy- 
cielstwu za ofiarną pracę nad naszemi dzieć- 
mi. 


Uczestnik. 


UROCZYSTOŚĆ ŚWIĘTA NIEPOD- 
LEGLOSCI W SŁKULE PUW- 


OŁENAIIJ WMGDALCJ 


Naci esinen Dyitu 


Yws byi ODLNOdŁÓWY pzez sæki POWoŁĆWIU” 


1usiej TOCziiiCy 
ua IuĘSKĄ Darużo Uuczysue, manu UrźALIUWiĆ 
GŁAODŁ y poa UOŁOTENI SWYCI wycnowawcow Umi ii 
się na iiszę 5W, dO Kkustlw0ia paruijadiiego, zo- 
czem © goaz, 9,00 odDyia siĘ W sali waa ion- 
ce” poamosia asademja, przy bardzo iicznym 
wspofuaziaie rodzicow uziatwy SZKOLNE), 
rrogram nadzwyczaj urozmaicony i po mi- 
strzowsku dobrany zostai caikowicie wysonany 
przez uczniów szkoiy. Na wstępie chor szkol- 
ny pod batutą naucz. p. A. Pora odspiewai 
riymn Państwowy. Następnie uczniowie zade- 
klamowali wiersze: „Dla Ciebie — Poisko' i 
„Noc listopadowa”. Odspiewanie przez chór 
„Pierwszej Brygady" poprzedziio przemówienie 
ucznia kl, VI Edmunda Lontkowskiego, który 
mówił do/swych kolegów, obrazując dzieje, 
i ważność chwili z przed lat szesnastu w na- 
wiązaniu do czasów obecnych, Zakończył o- 
krzykiem ma cześć Polski, Jej Prezydenta i 
Pierwszego Marszałka, który zebrani gromko 
podchwycilii W dalszym ciągu deklamowano 
wiersze pt. „Co to jest Ojczyzna?” i „W Oj- 
ozyźnie", chór odśpiewał pieśń: „Złamane Ber- 
ła”, Bardzo pięknie zainscenizowali ucznio- 
wie kl. III a piosenkę pt. „Przybyli ułani pod 
okienko”. Nawiązując do tego chór odśpiewał 
„Ułani, ułani”, Nastąpiły jeszcze deklamacje 
pt. „Cześć poległym” i „Będę żołnierzem” chór 
ódśpiewał piosenkę „Pobudka” i jeden z ucz- 
niów zadeklamował wiersz pt. „Jedenasty li- 


— Złodzieje kartofli. Za kradzież kartofli 
na szkodę p. Dienera z Karczewa skazani zo- 
stai po ł tygodniu aresztu z zawieszemem na 
2 lata, Franciszka Laskowskiego i Bolestawa 
Szymańskiego z Łobdowa. 

— Na pisanie wniosków trzeba mieć zezwo- 
lenie! a pisanie wniosków do władz bez ze- 
zwolemia odnośnej wiadzy stanął przed Sądem 
sekr. pow, ZZ: Antoni Zglinicki: Pisał on 
mianowicie wnioski do władz nawet nie człon- 
kom organizacji. Za to przestępstwo Sąd ska- 
zał Zglunickiego na 15 zi, grzywny i 3 tygodnie 
aresztu (kary zasadniczejj z zawieszeniem na 
2 iata. 

— Amatorzy końskich ogohów. Aleksander 
Czarnecki, obecnie w więzieniu, dawniej w 
Ludowicach, stanął przed Sądem za kradzież 
bielizny 1 brzytwy na szkodę siużącego Wac- 
ława ralkowskiego oraz za obcięcie koniom 
włosia od ogonów na szkodę p, Lerebeckiego. 
a te czyny skazał Sąd Czarnieckiego na 6 mie- 
sięcy więzienia, 

mownież na ławie oskarżonych za obcinanie 
włosia oa ogonow końskich na szkodę p. Ue- 
rebęckiego z Ludowic zasiadi Józel Kesus Z 
| Ludowic. 

Kevus równocześnie wygrażał się świadko- 
wi tego wandaiskiego postępu Dzymańskiemu. 

ża te czyny Sąd skazai /łebusa na 5 mie- 
sięcy więzienia. 

W dmu 13 bm. Sąd Grodzki rozpatrywał 
następujące sprawy: 

— Amator kur. Kazimierz Kamiński z Wą- 
brzeżna skazany zosiai za kradzież kury na 
szkodę p. W. iRóżyńskiej na 2 tygodnie aresztu 
z zawieszeaiem na Ź lata, 

— Niepoprawny złodziej. Feliks Rodziński 
znany jest wszędzie — ale z tego — że krad- 
nie. A kradnie, co mu pod rękę wpadnie, Nie 
dziw więc, że ma już kuka wyroków skazują- 
cych. Ostatnio znowu zasiadł na iawie oskar- 
żonych za kradzież beczki od piwa z podwórza 
p. Jana Bauera. Za ten czyn skazany został 
reliks Rodziński na 2 miesiące aresztu, Po- 
nieważ Rodziński jest niepoprawnym złodzie- 
jem, Sąd kary mu nie zawiesił. 

— Za szalbierstwo. Michał Felau z Gra- 
bówca poszedł do restauracji p. Unmielewskie- 
go, napił się i najadł, a kiedy przyszio do pia- 
cenia, ulotnił się. Za to skazano Felaua na 
2 tygodnie aresztu z zawieszeniem na Z lata, 
lecz pod warunkiem uiszczenia należytości w 
ciągu 14 dni. 

— Ža kradzież leśną skazany został Jan 
Janusz z Królewskiej Nowejwsi na 25 zł. grzy- 
wny wzgl, 5 dni aresztu. 

— A to butny niemiaszek! 
miecki August Schröder, będąc 
swego ojca w Dębowejłące wyzywał robotników 
ojca od  „Verfluchie Deibels Polaken” i 
„Schweine'. Policja Schródera przytrzymała 
w areszcie. Sąd za te czyny obrażające Naród 
Polski skazał Schródera na 2 tygodnie aresz- 
tu, — Może teraz butny niemiaszek się opa- 
mięta! 

— Paser. ‘Restaurator Jan Żdziebło zam. 
przy Głównym Dworcu skupywał od bezrobot- 
nych skradzione z wagonów zboże. W ten spo- 


Obywatel nie- 
w gościnie u 


stopad”, W końcu wszyscy zebrani w podnio- | sób kupił około 70 ctr. zboża, poczem je dalej 


słym nastroju odśpiewali hymn: „Boże coś Pol- 
skę”. s 

Po akademji szkolna drużyna harcerska i 
uczniowie wyższych klas wzięli udział w de- 
filadzie. 

Tegoroczny 
głości Polski odbył się w szkole powszechnej 
męskiej nadzwyczaj uroczyście. Przebieg dnia 
1i-tego listopada br. dzięki "wysiłkom i wy- 
tężonej pracy Kierownika szkoły p. Jana Na- 
łęcza oraz Grona Nauczycielskiego szkoły pow- 
szechnej męskiej, głęboko wbił się w pamięć 
i serca dziatwy tej szkoły i napewno w wiel- 
kiej mierze przyczyni się do wychowania z niej 
dobrych synów naszej Ojczyzny. 


KRATECZKI 

Sąd Grodzki na posiedzeniu w dniu 6 bm. 
rozpatrywał następujące sprawy: 

'— Spodobały się Jasi.. cudze jabłka. Przed 
Sądem stanęła Jadwiga Lewandowska z Wą- 
brzeźna oskarżona o kradzież jabłek z ogrodu 
pp: Raczkowskiej Marji i Strożyńskiej Wik- 
torji. Sąd skazał Lewandowską za powyższe 
kradzieże na 3 tygodnie aresztu bez zawiesze- 
nia. 

— Pożyczył i przywłaszczył sobie. Jan 
Kiełbowicz z Jarantowie musi być „mocno” 
muzykalny, bo pożyczył od Wilhelma Radatza 
z Jarantowic skrzypce oraz tekę. Rzeczy tych 
jednak Kiełbowicz nie oddał, tylko sobie je 
przywłaszczył. Za ten czyn zasiadł na ławie 
oskarżonych. Sąd podyktował  Kiełbowiczowi 
5 miesięcy aresztu z zawieszeniem na 3 lata. 


sprzedawał jako właściciel gospodarstwa, cho- 
ciaż roli żadnej niema. Żdiebło skazany zo- 
stał za paserstwo na 5 miesięcy aresztu. 


| = 
obchód odzyskania niepodle- Z powiatu 


KRADZIEŻ. 

CZYSTOCHLEB, Do mieszkania p. Kazi- 
mierza Rakocy w Czystochlebie włamali się 
złodzieje i skradli bieliznę. Policja szuka zło- 
dzieji. 

ZEBRANIE KOŁA BBWR. 

WAŁYCZYK. Dnia 18 listopada o godz. 
14-tej odbędzie się zebranie koła miejscowego 
BBWR. w Wałyczyku w lokalu p. Załęskiego, 
na które wszystkich członków zaprasza się. Na 
zebranie przyblkią referenci z Zarządu Powia- 


towego. Zarząd. 


ZEBRANIE KÓŁKA ROLNICZEGO 


Dębowałąka. Zebranie Kółka Rolniczego 
PTR. odbędzie się w niedzielę 18 bm. o godz. 
4-tej w lokalu zebrań. Referat wygłosi sekre- 
tarz TRP. p. Ewertowski. Przybycie wszyst- 
kich członków konieczne 


OBCHÓD 11 LISTOPADA 


NIEDŹWIEDŹ, Dnia 11 bm. odbył się w 
tutejszej szkole powszechnej uroczysty obchód 
z okazji odzyskania Niepodległości Państwa 
Polskiego. Obchód wypadł wspaniale. Sala 
szkolna, pięknie udekorowana zielonemi ga- 
łązkami i barwami narodowemi, wypełniona 


„GŁOS WĄBRZESKI* 


NR 136 


Nie graj Wojtek nie przegrasz 
kamizelki!... 
OSZUKAŃCZA GRA W KARTY W RESTAURACJI 


Wąbrzeźno. 15 października 1954 r. 

Niejednokrotnie ostrzegaliśmy na- 
szych Uzyielników przed jaskiniami 
gry, w których za pomocą znaczo- 
nych kart odbierano od zaciętyca 0- 
kolicznościowych większe 
nieraz sumy. 

Podobnym lokalem, jaskinią gry 
— to restauracja p. ladeusza Michai- 
skiego przy ul. Marsz. Piłsudskiego. 
Od kilku już lat w restauracji tej 
uprawiano gry hazardowe. Niejeden 
gospodarz zgrywał tam swój ciężko 
zapracowany grosz, niejeden ztoty 
zapracowany w pocie czoia przeszeai 
z twardej od pracy a czarnej Od spa- 
ienizny stfonca ręki Go wypieięgno- 
wanej rączki p. Michalskiego względ 
nie jego zaułanych zasiępcow. 
Michalski 


graczy 


- P, TADEUSZA 


Dbonoszono nam, 12 p. 


ladeusz dopuszcza się oszustw w 
znaczonych 

kart. 
Informatorom naszym wierzyli- 


śmy, nie było jednakże żadnych do- 
wodów  ktoreby potwierdzity słowa 
Czytelników. 

Swoją oszukańczą hazardową grą 
— zagraf wreszcie p. Michalski na 
nerwach wspołgrających, którzy 0- 
grywani, tracąc resztki pieniędzy 
|przyczynili się w ostatnich aniach do 
zdemaskowania oszusta. 

Pewnego dnia zebrafo się w re- 
stauratji p. Michalskiego grono osób 
i zaczęio grę w „oczko wzgl. „21. 
bank „trzymał buietowy p. Klej- 
nowski a grającym był p. W. F. 

Zbliżała się pólnoc; gra trwająca 
kilka godzin wyczerpaia nerwowo 
grających, a miarę przebraio wzię- 
cie banku przez p. Klejnowskiego. 
W banku było 20 ziotych, lecz grają- 
cych zdenerwował podpadający spo- 
sob gry. bankier mai już 19 ocz 
i jeszcze „ciągnął”. Wyciągnął „wa- 
leta — miał więc w kartach „oko”. 

Powstało zamieszanie. Bankier 0- 
berwał nieomal po oku, lecz po uspo- 
kojeniu się powaśnionych okazało 
się, że „wsiąkfa” talja kart. 


grze, używając do gry 


MICHALSKIEGO 

Sprawca tej pożytecznej „kradzie- 
ży” ulotnii się szybko z lokalu p. la- 
deusza Michalskiego i przy swiad- 
kach zbadał szczegolowo talję kart. 

| okazało się, że karty w mistrzow 
ski sposób byiy znaczone. Tą talją 
grający bankier 'w osobie p. ladeu- 
sza Michalskiego, wzgl. jego zaufa- 
ni pracownicy zapewniali sobie zyski. 

Charakterystycznem, że do kar- 
ciarni tej zachodzili gracze nieomal 
codziennie. Ilość więc poszkodowa- 
nych musi być bardzo wielka, a suma 
wygranych przez „bankierów” musi 
dochodzić kwoty kilkunastu tysięcy 
złotych. 

Dobrze by było, gdyby wszyscy 
ci, którzy w ciągu ostatnich 2 lat 
przegrywali w restauracji p. Michal. 
skiego — podali policji wysokość 
przegranej. 

Krzywda ludzka wymagała tego, 
by sprawę tą skierowano do odpo- 
wiednich władz, by wreszcie osoby 
czerpiące dochody z tak oszukań- 
czych źródeł ponieśli przykładną i 
zasłużoną karę. 

Złożono doniesienie a jako dowód 
dołączono do akt talję znaczonych 


kart. 
X 


Przeżywamy kryzys ekonomiczny 
|— lecz @zısıaj dajemy dowod, że spo- 
|ieczeństwo przezywa również kry- 
zys moralny. 

Skutki kryzysu moralnego mogą 
być o wiele groźniejsze, anizeli skut- 
ki kryzysu ekonomicznego. 

jeżeli dzisiaj kupiec, który wi- 
nien cieszyć się zaułaniem wspołoby- 
wateli, pozwala na grę hazardową i 
oszukańczą w swoim lokalu, skoro 
sam bierze udział w tej grze i z niej 
czerpie zyski — to zdaje się jest to 
wymownym przykiadem, zatracenia 
etyki kupieckiej u takich panów. 

Postępowanie p. Michalskiego na- 
suwa nam tylko jedno porównanie 
godne jego postępowania; „oszust we 
traku“ grający swą rolę nie w filmie, 
lecz w życiu. AS. 


przywitaniu zebranych, 


oraz insceniza- 


była po brzegi. Po 
nastąpiły śpiewy, deklamacje 
cje. Przemowę wygłosił kier. miejscowej szko- 
ły, wskazując z jednej strony na trud i niebez- 
pieczeństwa,, na które narażał się Budowniczy 
Państwa w Jego tworzeniu, a z drugiej na o- 
becną potęgę i szacunek, jaki doznaje nasza 
Ojczyzna od wszystkich innych państw. Szcze- 
gólnie pięknie wypadły pod batutą kierownika 
p. DOPICHAJA piosenki: „Legjony” i „Jedzie 
jedzie na kasztance'. Wzniosłe przemówienie 
wygłosił również ks. dziekan ŁOWICKI. Całą 
nader miłą uroczystość zakończono okrzykiem 
na cześć Najjaśn. Rzplitej i Jej Marszałka 
J. Piłsudskiego oraz Jej Prezydenta. Społe- 
czeństwo miejscowe dało dowód swej solidar- 
mości i w uczczeniu tego Święta i w poparciu 
dążeń dla spraw państwa. Nawiasem dodając 
wspomnieć należy, że od pewnego czasu widać 
wyraźnie nowy i bardziej wzmożony ruch w 
życiu społeczno — organizacyjnem. 


KÓŁKO ROLNICZE 
Łopatki, Zebranie Kółka Rolniczego od- 
będzie się w niedzielę 18 bm. o godz. 3-ciej 
w świetlicy, Przybycie wszystkich członków 
ze względu na ważne sprawy pożądane. 


OTWARCIE ŚWIETLICY 
JARANTOWICE. 
| odbędzie się tu otwarcie 
dzonej staraniem placówki 
Wojaków, Straży Pożarnej i oddziału Kato- 
lickiego Stowarzyszenia Młodzieży. 
Świetlica znajdować się będzie w jednej 
próżnych izb szkolnych, Członkowie Powst. 
| Wojaków własnemi siłami postarali się o 


W połowie listopada 
świetlicy. urzą- 
Powstańców i 


urządzenie świetlicy. 

Celem zakupienia do świetlicy aparatu 
radjowego sprzeda się będące w dobrym 
stanie harmonjum, ktoby je chciał kupić 
zechce się zgłosić do kierownika szkoły w 
Jarantowicach. 


WIELKA KRADZIEŻ 
MGOWO. Przed paru dniami na szkodę 
dyr. p. Hełczyńsk'ego i rządcy Gerbera skra- 
dziono garderobę, fuzję i tp. rzeczy łącznej 
wartości 2,300 zł, Skradzione rzeczy odnalazł 
w stogu w pobliżu Gorynia postr? Wierzbow- 

ski, Policja jest na tropie złodzieji. 

ZŁODZIEJ TYTONIU 
RYŃSK. Niej. Zdziarki Wojciech, bez 


stałego miejsca zamieszkania, skradł 14 kg. 
tytoniu na szkodę p. Derebeckiego z Ludowic. 
Zdziarskiemu tytoń odebrano, jego zaś odsta- 
wiono do dyspozycji władz sądowych w Wą- 
brzeźnie. 


KRADZIEŻE 


PŁUŻNICA. W nocy z czwartku na pią- 
tek nieznani złoczyńcy skradli na szkodę pp: 
Neumanna i Weltra garderobę i bieliznę łącz- 
nej wartości około 1000 zł. 

Następnej nocy prawdopodobnie ci sami 
złodzieje skradli na szkodę kierownika mle- 
czarni 2 rowery wartości ok. 200 zł, Policja 
jest na tropie złodzieji. 


KU CZCI CHRYSTUSA KRÓLA 

PŁUŻNICA Z okazji święta ku czci Chry- 
stusa — Króla odbyła 
demja, podczas której kino djecezjalne 
świetliło piękny film. 


się tu uroczysta aka- 
wy- 


W ŚWIĘTO NIEPODLEGŁOŚCI 

WIELKIE RYCHNOWO. W dniu 11 bm. 
wszystkie organizacje społeczne oraz dzieci 
szkolne z W. Rychnowa, udały się do Wielko- 
łąki na uroczyste nabożeństwo. Po nabożeń- 
stwie wrócono do wioski, gdzie w šali miejsco- 
wej Straży Pożarnej odbyła się podniosła a- 
kademja. 


= SIR 6 


zebraniu odbyło się u p. Worocha | 


| Po 
Golub skromne przyjęcie wydane dla członków Ra- 


t y dy i Zarządu Miejskego przez Burmistrza. 
WPROWADZENIE BURMISTRZA 
W środę, dnia 14 bm. odbyło się nadzwy- CTAN MOWY R NOA ZY 


czajne zebranie Rady Miejskiej celem wprowa- | __ j KSIAŻK J 
i ŻKOWY 
zeni d jego burmistrza p. Artura KALENDARZ 5 Ą 
ak PEE VIRTE i Zbliża się rok 1955 ! — Jak zwyk- 
O godz. 18,20 zagaja zebranię wiceburmistrz | le, dodamy Pra year 
p. Daranowski witając obecnego na zebraniu lendarz A. ALE 1 aż i 
starostę powiatu wąbrzeskiego p. Z. Kalksfeina. Kalen: arz  DĘdZIE I zre talników 
— Po uuchwaleniu przez zebranych nagłości | W myśl zyczen ny z eed dod ów, 
posiedzenia, odczytano reskrypt Pana Starosty |. Być może, Ze kalendarz dodamy 
jeszcze w miesiącu grudniu — dlate- 


o zatwierdzeniu wybranego przez Radę bur- 
mistrza p. A. z i A |go — kto chce ten kalendarz otrzy- 
f, s 4 „9 . r [71 . 
W krótkiem przemówieniu zwrócił uwagę Mać winien zapisać „Głos* na mie. 


zgromadzonych Pan Starosta na  doniosłość | SIĄC grudzień! ) i p 
bożej KL zaistniała w zarządzie miasta. Przedpłatę sji an do ar bm. 
Życzeniem by nowy Burmistrz szedł w dobie PP: listonosze 1 urzędy pocztowe 
dzisiejszej po linji tradycji  przedrozbiorowej | OTAZ agencje. 
i doprowadził miasto do rozkwitu — zakończył 
p. Starosta swoje przemówienie. 

Burmistrz p. Reiske w jędrnych 
zapewnił p. Starostę jako reprezentanta Rządu 
— że zawsze stać będzie na straży interesów 
państwowych a dążeniem jego będzie wy- s MEENTE AOE 8. 14 WADE 
dźwignąć miasto z dzisiejszego letargu. SRZICE we * 

Po 5 minutowej przerwie Rada uchwaliła | 9,00 Audycja poranna; 10,30 Nabożeństwo 
pobory dla nowego Burmistrza, na czem za-|z kościoła Św, Krzyża w Warszawie; 12,15 Po- 
ranek muzyczny; 


z 
» 


słowach 
Radjoprogram 


kończono posiedzenie. 


szorowania | | 


czyszczenia 
“tylko > 


Zakład 


YRÓB ZAKŁADÓW 


MŁADY OGRODNICZE 


H.BORRMANN, Kowalewo-Pom 


Na ogólne życzenie Sza 
Publiczności przybyła 
jeszcze na krótki czag 


Chiromantka 
astrolog Adarelli 
znana w Polsce i źagr. 
sławna wróżbiarka, Przy- 
jęciadyskretne codziennie 
od godziny 9 rano do 9 

wieczorem 
Mestwina 1 I. p. 
dom p. Dylewieza 


Kuberskiego 


poleca na obecny sezon 


1 i pół 
cebule kwiatowe 


i drzewka owocowe 


mę 


w najlepszym gatunku x 
REWA i i Czytajcie 
ha Tądźnte wysyłamy cenniki i ogłaszajcie Do Km. 1599/34. 
bezpłatnie == 
się w 
| A ułosie Wąbrzeskim 
ani 


znajduje się blisko Dw. Głównego 
(300 metrów t. j. 2 minuty) 


Posiadawszelkie udogodnienia jak: 


wodę bieżącą ciepłą i zimną, tełefony 
w pokojach, telefon międzymiastowy 
windę, wanny i usługę restauracyjną: 
Bezpłatny garaż przy hotelu. 


Uwaga: Każdy z Szan. Gości otrzymuje kar- 


dachówka 


1-szej klasy na sprzeda 


Cegielnia Gryf 


dawniej— Sand-Dahmer 


Uczeń 


10-ta dobę bezpłatnie Wąbrzeźno Rynek 


| dnia 18. 11. br. o godz. 14,30 w lokalu p. Mar- 


13,00 Przez lądy i morza; 


iwa REKE z a 6 pane 


ną i doubl, nakrycia stoto- 
we srebrne i alpakowe, oraz 


Obrączki ślubne, zegary, ze- 
garki, biżuterję złotą, srebr- 


Artykuły optyczne 


stale w wielkim wyborze po 
dotąd 4 niebywałych 


Reperacje wykonuje się fachowo i pod 
gwarancją. 


Fr. 


Wąbrzeżno 


ul. Marsz. J. Piłssudskiego 4 


Do Km. 1416/34 


PRZETARG PRZYMUSOWY. 


W czwartek, dnia 22 listopada 1934 r. o godz. 
10-tej przed poł. sprzedawać będę w drodze li- 
cytacji publicznej u p. Jana Ostrowskiegoi Jana 


tówkę następujące przedmioty, 


7 warchlaków po 50 funtów, 8 warchlaków po 


wyjazdowe; 
2 maciory po 150 funtów każda. 


których suma oszącowania wynosi 1135,— zł. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Kowalewie. 


PRZETARG PRZYMUSOWY 


W czwartek, dnia 22 listopada 1934 r. o godz. 
10-tej przed poł. sprzedawać będę w drodze pubji- 
cznej licytacji w Starym Zieleniu u p. Tadeusza 
Mlickiego najwięcej dającemu za gotówkę 

7 opasów wagi około 6 ctr. każdy. 
oszacowanych na 700,— zł. M 


(—) Wacław Kozłowski, 
Komornik Sądu Grodzkiego w Kowałewie 


tę rabatową na mocy której po A KINO z a K Ę a ŁO WW Yy 
przemieszkaniu 9 dni dino wo iryzjerski potrzebny dźwięk ws 5 rs ; 

lub z przerwami) uzyskuje tytułem zaraz SE sky 

Prem Kurzyński SŁONCE Corujo melodig -z Fiatem 


Książnica Kopernikańska 


— 


01049 ` 


„GŁOS WĄBRZESKYI" 2 r 186 R 


GIEŁDA ZBOŻOWA, 
Giełda bydgoska z dnia 15 listopada br. 


13,15 Dalszy ciąg poranku muzycznego; 14,00 
Muzyka lekka; 15,00 Pogadanka rolnicza; 15,15 


Piosenki; 15,25 Przegląd rynków produktów ae WANDA 
rolnych; 15,35 Płyty; 15,45 Jak to bywa w zimie A a 1625 17/00 
na kominie; 16,00 Srebrna mapa; 16,20 Recital eko tb brosj a 3128 
śpiewaczy; 16,45 Łamigłówki; 17,00 Muzyka do ROA , A LIGA 
tańca; 17.50 Książka o Wilnie; 18,00 Teatr wy- A te RZY PPE ĘS 
obrażni; 18,45 Życie młodzieży; 19,00 Muzyka > PERSEO RAEE 
lekka; 19,50 Feljeton aktualny; 20,00 Muzyka M sę AE WIA OSEE 2.0: JS0 
łotewska; 20,45 Dziennik wieczorny; 20,55 Jak re 4 "BG spij IB Aa aana ai 
pracujemy w Polsce; 21,00 Na wesołej lwow- taa niie cej NAA 70% EARST 
skiej fali; 21,45 Wiadomości sportowe; 22,00 Maka aj SE IA 0-207 20753108 
Skrzynka pocztowa techniczna; 22,15 Koncert Mak pe T IB 045% 21.00 —28/00 
dy i Zarządu Miejskiego przez Burmistrza. OCE gat. 70 10,25—11,0 
zzz wota Otręby pszenne miadkie BYS: 
Otręby pszenne średnie 10,00—10,5U 

Otręby pszenne grube 10,25—10,75 

Ruch Towar zystw | Otręby jęczmienne 11,50—12,50 
— Oficerowie Rezerwy — Koło Wąbrzeźno Rzepak PSZ rę; zag 
'|Zebranie odbędzie się w dniu 17 bm. o godz. | pik REMY YO 
17-iej w sali Rady Powiatowej. Przybycie Mak niebieski OC ARIA 
wszystkich członków konieczne. ZARZĄD P TERA io Ep 
— Zebranie Towarzystwa. Bartniczego naj|Siemię lniane 41.00 —44,00 
Wąbrzeźno i okolicę, odbędzie się w niedzielę | Wyka 25,00-—27,00 


f Dritkiem i ukktódkać Zakłady Graficzne 
Bołesława  Szczuki. Redaktor odpowie- 
dzialny Adam Szczuka w Wąbrzeźnie, 


ma zaa ni oaz 


kuszewskiego. 


członków jak i 
ZARZĄD 


O liczne przybycie tak 
sympatyków prosi 


Drzewka 


krzewy owocowe i ozdobne, drzewa alejowe 


po zniżonych cenach 
poleca 


Szkółka 


ironisława Nowackiego 


Okonin, poczta Mełno. 


Cenniki wysyłam na żądanie 
bezpłatnie 


- METKE DIA 


kryształy. 


niskich 


cenach. 


Biały 


zegarmistrzowsko — złotniczy 


150 zł. nagrody 


otrzyma ten, kto wskaże gdzie znajduje 
się mój skradziony w nocyz10 na 11 bm. 


koń ogier dwułetni, kasztan łysy na 
głowie wartości 500 


Antoni Staroń Dębowałąka 


jrawozdania rachrnkowa 


z wykonania budżetu administra- 
cyjnego dla gmin wiejskich są 
do nabycia w ekspedycji 


w Mlewie najwięcej dającemu za go- 


ctr., 1 powózkę jednokonną, 1 sanie 
1 konia, 1 powózkę, 1 krowę, 


GŁOSU WĄBRZESKIEGO 


(~) WACŁAW KOZŁOWSKI, 


ł 4 gy. j 
kauczukowe "=" 


Stemp je i metalowe 

S Z y ld y odka! alu 

kazdej wielkości.i formatu 
po cenach najtańszych. » |< 


Głos Wąbrzeski; 


JĄ Wąbrzeźno. 


SAI ORZEC BE NEA i RO: AA 
| NL Z ZZ A 


Dziś poraz ostatni o godz. 8,15 Królowa Krystyna dla 
dzieci o godz, 5, 25 gr. Jutro o godz. 8,15 i niedzielę 
o godz. 5 i 8,15 Wiedeński humor dowcip muzyka 


w Toruniu 


$ 
neait 


amaai iii 


